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PRENU~IERA'I'_.<\ 
w m i ej B c u: 

rocznie .• rB. 3 kop. 20 I 
półrocznie . r~. 1 kop. 60 
kwartalnie . rs. - kop. 80 I 

/I Cena pojedyńczego numeru i 
I kop. 8. I 

I 
z przesyłką: , 

rocznie. . . rs. 4 kop. 80 l 
półrocznie . rs. 2 kop. 40 I 
I kwarta.lnie . rs.~_~ 

OGł.OSZEMA. 
Za ogłoszenie l-razowe k.8 

od jednoszpaltowego wiersza 
)lctitu. Za ogłoszenia kilkal krotne - po k. 5. od wier-

il 
sza. Za reklamy i nekrologi, II 
oraz ogłoszenia zagraniczne 
po k. 10 od wiersza.-Za ogło
szenia, reklamy i nekrologi na 
l-ej stronie po k.20 od wier

sza petitu. 
(Jeden wiersz szerokości strony= 

I 4 wierszom jednoszpaltowym. I 

WychodzI W każdą Niedzielę wraz z oddzielnym stałym Dodatkiem Powieściowym. 
P,·en'Umer·afę pr'~yjłHUją: Oglos~enia pr~yjmują: 

TV PiQt~'kowie Bitwo Redakeyi i obie ksip,garnie. TV Łod:;i ~sięgarnie 
Sehatke Fischera i Kolińskiego. JV Częstochowie W. Komormckl. W Bę
dzinie 'w. Janiszewski Stan. TV B1'zezinach W. Adam Mazowit..'1. TV Dą
browie W. Waligór8ki Karol. TV Sosnowcu W. Jermułowicz. TV Łasku 
W. Gra8s. TV Rawie W. Hipolit Olszewski. W RadomsIm W. Myśliński 

TV Piot1'kowie Redakcyja "Tygodnia" i obie księgarnie. W Wa1'sza
wie "'vVarszawskie Biuro Ogłoszeń~ Gracy jana Ungra. Wierzbowa 8; oraz 
takież biuro pod firmą "Piotrowski i S·ka" (dawniej "Rajehmau i S·ka"). 
JV Łodzi W.ny Gustaw Zalewski ulica lIikołajewska ~ 7. W innych 
mictstach powiatowych gubernii piotrkowskiej-osoby obok wymienione 

i Sklep Stowarzyszenia Spożywczego. 

W dniu 10 listopada (we środ<i), jako 
w pierwszą rocznit~ śmierci 

Ś. p. Kaźmierza Stronczyńskiego 
odbędzie się za spokój Jego duszy 
w kościele po-Pijarskim o godzine 9 1
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nabożeństwo żałobne, na które pozo
stałe dzieci zapraszają krewnych, przy
jaciół i znajomych. 

I<A~1'OR B :\~KIERSKI 

S. Weinberg W Piotrkowie 
ubezpiecza premij e szlacheckie po cenie 
rs_ 1 kop. 35. Kup"uj e talde Listy 
Zastawne i wszelkie papiery publiczne, oraz 
zxnienia zagraniczne pieniądze. (2-1) 

#OTEL 1~ V I CTOłłJ/tU 
W Sosnowcu 

Handel \vin -- Restauracyja 
Artykuły spożywcze. (7-1) 

Przełożona ~wukłasowej . , 
PENSYI ZENSKlEJ 

Ke/eulI OIIIIezelt1SKII 
Zawiadamia Szanownych Rodziców i Opie· 

kunów, że o ile zgłosi się odpowiednia ilość 
kandydatek, kursa rozpoczną się od Nowe
go Roku.- Upraszam więc Szanownych Ro· 
dziców o wczesne zgłaszanie się·-Przyj-
muje się również pensyjonarki. Francuzka 
na miejscu. (2-1) 

Adres: Ulica Kazańska, dom Pilcera. 
. . ::. . -- ~ . 

. ' '. .. 

GŁOS ZE ""'VVSJ:. 
(Powiat łódzki). 

W dobie ekonomicznych przesileń, trapią
cych w pierwszym rzędzie ogół ziemiański, 
każdy objaw samopomocy podejmowanej 
w tej sferze, gwoli utrzymania siEJ na trud
nem stanowisku rolnika, podnieść należy 
7. uznaniem, zwłaszcza jezcli starania i pra
cę wieńczy pomyślny skutek, będący nagro
dą za poważnie i ze znajomością przedmiotu 
traktowane przedsiębiorstwo. Pod tym wzglę
dem wyróżniając0 spełniają swoje zadanie 
pp. A. i Z. Siemiątkows<ly w Tymienicach 
pod Zduńską Wolą, którzy od pewnego cza
su puścili w ruch pierwszą u nas w kraju fa· 
bryk<i sabotów, sprowadziwszy do fabrykacyi 
ich specyjalne maszyny z ·Francyi oraz facho
wych konstruktorów. Fabrykacyja sabotów 
prowadzi się na wielką skalę, a szeroki zbyt 
pomiędzy ludnością roboczą Łodzi tudzież 
całego okręgu fabrycznego, zapewnia nowe· 

mu przemysłowi trwałe powodzenie, dzięki 
praktyczuości i taniości saoot6w, których 
para kosztuje 30-50 kop. Obuwie to ruguje 
znane i upowszechnione po wsiClch t. z. 
"trepy" zast~pujące mieszkańcom wsi bu
ty podczas zimy.:; Według wiarogodnych 
informacyj, fabrYKa w Tymienicach rozwija 
się stopniowo, otrzymując z b. wielu stron za
mówienia na dostawe swego towaru. Szcześć 
Boże swojskiemu pr"zemysłowi, który pr~y
czynia się do podniesienia dobrobytu okolicy 
i, co najwClżniejsza, pozwala eksploatować 
drzewo na miejscu. Jest to o wiele korzy
stniejsza komhinacyja, aniżeli sprzedawanie 
lasów spekulantom. 

W swoim czasie władze komunikacyj S7.0-
sowych i lądowych zaprojektowały budowę 
sztucznego kamienia z gliny. Odnośny pro
jekt przesłano nawet do zatwierdzenia wła
dzy wyższej, motywując go drożyzną ka
mienia polnego, którego kubiczny sążeń ko
sztuje 40 rs. przy trudności nabycia i tran
sportu. W razie zatwierdzenia projektu, 
wybudowane będą dwie fabryki sztucznego 
kamienia: około Zduńskiej Woli i w Kaliszu. 
Koszt jednej takiej fabryki obliczono na 
100,0001'8. z obsługą kilkuset robotników. 

Jak widzimy, przemysł coraz szersze za
tacza kręgi, zwłaszcza w okolicy Łodzi; nadto 
większość gospodarstw rolnych postawiono 
na stopie przemysłowej przez ograniczenie 
wysiewu ziarna na korzyść więcej popłatnej 
produkcyi nabiału, hodowli drobiu, trzody, 
ryb, wyrobu drenów, dachówki, ceramiki, 
cegły i t. p., stosując każdą gałęź przemysiu 
do warunków zhytu i sił ekonomicznych pro
dukującego warsztatu. Nawet zaniedbana 
hodowla koni wkracza zwolna na racyjonal
niejsze tory; zaś wołów opasowych na l'Zeź 
oraz trwdy tuczonej dostarcza Łodzi i cale· 
mu okręgowi fabrycznemu każde niemal 
gospodarstwo. Hodowla krów rozwija się 
w tymże stosunku, zajmując w budżetach 
gospodarstw nabiałowych dość poważną po
zycyję. W ostatnich czasach przybyło znów 
parę większych obór zarodowych, w któ
rych przeważa rasa holenderska. Chów 
krów, dzięki olbrzymiemu zapotrzebowaniu 
nabiału, opłaca się sowicie. Typowych pach
ciarzy spotyka się na wsi zrza.dka; ziemia
nie bowiem wszędzie prawie posługują się 
własnemi lub wsp6lnemi centryhrami, do
starczając nabiału do sklep6w bezpośrednio. 
Tradycyj~ pachciarzy podtrzymują żydow
scy właściciele ziemscy, których w okolicy 
naszej nie brak. 

Ceny zboza mamy dość korzystnej szkoda 
tylko, że nie stać nas na przetrzymanie ziar
na do wiosny, aby módz wtcdy produkt sw6j 
jes~cze lepiej spieniężyć. Brak taniego i do
st~pnego kredytu przy ciągłej potrzebie 
w gospodarstwie gotowizny, nie pozwala 
rolnikom spekulować zbożem, wobec czego, 
~ e.ała świadornościa narażenia sie na stra· 
ty, oddają się w rqce ludzi, dla ktÓrych każ
dy środek jest godziwy. Prawidłowa orga-

przyjmujące prenumeratę. 

nizacyja w handlu zbożem jest kwestyją p a
laca dla cieżko pracuJ' ace i braci rolneJ'. ••• • ~ N.K. 

---(I[e»--

Z Dąbrowy-Górniczej. 
Grono tutejszych mieszkańców wyznania 

ewangielickiego wkrótce ma zamiar pn.y
stąpić do budowy swego kościoła. Po o~rzy
maniu pozwolenia od rządu i zebraniu od
powiednich funduszów, komitet budowy po
lecił jeduemu z miejscowych przedsiębiorców 
wykonanie projektu wraz ze szczegółowym 
kosztorysem, który, ze względu na szczupłą 
ilość parafjan·ewangelików, a telll samem 
i skromne fnndusze, ma nie przewyższać 
sumy dziesięciu tysi~cy rubli. . ,. 

W czasie kilku ostatnich tygodm gosC1ła 
u nas trupa p. Czesława Janowskiego, dając 
4 przedstawienia tygodniowo. Gnmo sztuki 
przeważnie nowej jednakże, pomimo to, te
atr świecił pustkami, co po części przypisać 
nalezy okoliczności, że istniejący przybytek 
Melpomeny w nader opłakanym znaj
duje się się stanie, rażąc brakiem wygód 
i estetyki nawet najmniej wymagającą 
publiczność. 

Po kilkodniowem bezrobociu, jakie miało 
miejsce w fabryce Ruta Bankowa przed kil
ku tygodniami, spokój panuje zupełnYj dla 
zabezpieczenia wszakże fabryki na przy
szłość zatrzymano 2 roty strzelców 7·go puł
ku, które obozują w obrębie murów fabrycz
nych. 

Zawdzięczając nocnym patrolom i zwię
kszonej czujności policyi, napaście i rozboje 
praktykowane w Dąbrowie dotychczas, zu
pełnie ustały. Byłoby rzeczą nader pożąda
na, aby w tak wielkiem przemysłowem 
ognisku stale kwaterowała peWnft ilość woj
ska, bądź to kawaleryi, bądź piechoty, a 
ilość napadów i rozbojów stale byłaby 
mniejszą. Miejscowi przemysłowcy jaknaj
chętniej zgodziliby się nawet ponieść koszt 
budowy koszar, a może i utrzymania kil
kuset żołnierzy. 

Dotkliwą plagą srodze uczuć się nam da
jącą jest brak łaźni i łazienek w Dąbrowie. 
Obecnie, chcąc si<i wykąpać, zmuszeni jesteś· 
my jeździć do Sosnowca lub Częstochowy; 
nie każdego bowiem stać na urządzanie ła
zienki we własnem mieszkauiu. Trudno sobie 
wyobrazić, w jak smutnych pod tym wzglę
dem warunkach znajduje się klasa robocza, 
uezus1<mnie mająca do czynienia z węglem, 
dymem, pyłem żelaznym i najrozmaitszemi 
tłuszczami, slużącemi, jako smary do ma
szyn. W lecie-pół biedy, kąpiel w rzcce 
lub stawie jako tako oczyszcza z brudu; 
lecz gdy chłodna nadejdzie pora, robotnicy 
miesiącami bywają pozhawieni moŻnQ· 
ści pozbycia się warstwy tłustego brudu, 
pokrywającej ciał ich powierzchniq. 

Niezmiernie zaniedbane drogi nasze pl) . 
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woli zaczynają przychodzić do pomyślniej
szego stanu; zawdzięczamy to właścicielom 
posesyj, którzy własnym kosztem przystąpili 
do gruntownej repat'acyi dróg, posypując je 
grubą warstwą szlaki, ofiarowanej w wiel
kiej ilości przez Hutę Bankową· 

Nowozalozone przedsiębiorstwo robót bu
dowlanych pod firmą: "H. ŁąpiilS1d" rozwi
ja się bardzo pomyślnie, jaknajlepsze roku
jąc nadzieje na przyszłość. Długoletnia 
praktyka, energija i wybitne zdolności kie
rownika, zapewniają trwałą egzystencyję 
mlodemu przedsiębiorstwu, które już dzisiaj 
liczne w okolicy prow,ldzi roboty budowlane. 

Stefan. 
---0.0---

z :Brzezin. 
(O drogach bitych.) 

Naczelnik powiatu brzezir'lskiego w3zedł do 
władzy gubernialnej z przedstawieniem, o prze
mianę drogi drugorzędnej z Brzezi'l do Koluszek 
na drogę pierwszorzędną gubernialną i o wyszo
sowanie jej nas tępnie . Jakkolwiek Brzeziny po
łączone są drogą szosową łódzko-rawską ze sta
cyją drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej Ro
gów, od czasu jednakże, gdy Koluszki stanowić za
częły węzeł trZech dróg żelaznych t. j. warsza IV

sko-wiedeńskiej, fabryczno-łódzkiej i iwallgro
do-dąbrowskiej, droga z Brzezin do Koluszek ma 
szczególnie w.tżne znaczenie dla miejscowej powia
towej ludności pod wzgl<;)dem gospodarczym 
i przemysłowym. Na niej to koncentruje się cały 
ruch, gdyż droga szosowa z Brzezin do Rogowa 
z powodu wysokich spadków na folwarku Rogów 
powodujących często wypadki kOllczące się nawet 
śmiercią (ja k kilkakrotnie IV czasie slizga wicy 
miało miej sce) starannie jest omijaną, a dla cię
żarów szczególniej w czasie zimy prawie niedo
stępną. Projektowana do zamiany na szosową 
droga z Brzezin do Kol!J.szek w czasie wiosen
nych i jesiennych roztopów literalnie nie jest mo
żebną do przebycia z powodu gliniastego i sapowa
tego gruntu, przez który przechodzi i-wtedy to 
Brzeziny pozbawione s!!i komunikacyi, która gw:t
rantowałaby podróżnym be;7,pieczelJ~two. 

Stau taki drogi od Koluszek do Brzezin 
wywołuje powszechne narzekania i preten
syje do miejssowej powiatowej administracyi; 
podniesiony przeto przez gospodarZtl naszych 
dróg w powiecie projekt jest bardzo na czasie 
i cieszymy się nadzieją, że jako zupełnie słuszny 
znajdzie należytą ocenę i poparcie u władz guber
nialnych. Powhlt brzezi1\ski pod wzglęu.em długo
ści dróg szosowych, zajmuje ostatnie miejsce 
w guberni w porównaniu z pozostałem i powia
tami, chociaż pod względem oplaty podatku dro
gowego, zajmuje 5-te miejsce po powiatach łódz
lrim, będzii1skim, częstochowskim i piotrkow-

Polska i Finlandyj a. 

Pod tym tytułem w gazecie n1Y1i1'ow. Ołgal." 
znajduje się następujący rys historyczny lo
sów w bieżącem stuleciu naszego kraju i Fin
landyi: 

"W początku tego wieku--pisze cytowana 
gazeta-do Rosyi zostały przyłączone rdzen
ne prowincyje ! Polski i jej stolica Warsza
wa, oraz Finlandyja do rzeki Torneo. 

"Kraje te, wszedłszy tym sposobem prawie 
jednocześnie w skład wielkiego Państwa Ro
syjskiego, jako nierozdzielne jego części, 
w dalsze m swem życiu doznały niejednako
wego losu_ 

"Polska wniosła ze sobą stare tmdycyje, 
sławną, choć bezładną historyję. W ciągu 
kilku wieków walczyła ona z Rosy ją o przo
downictwo w świecie słowiańskim, i były 
chwile, że szanse powodzenia przechylały się 
na jej stronę. Ale naród polski, p()mimo męz
twa i zdolności, nie posiadał silnej organi· 
zacyi politycznej, to jest tego właśnie, czem 
była silna "Ruś moskiewska", wyrosła w su
rowej szkole jarzma tatarskiego. Rosy ja wy
szła zwycięzcą... Jednakże oszczędzając mi· 
łość własną pokonanych, cesarz Aleksan-

rrYDZIEN 

skim! Słusznie mu się więc należy aby kosztera tych 
funduszów, budowane byłe w niem drogi nowe 
i szczególnie tak gwałtownie potrzebne, jak ta u 
której wspominam. 

Powiat łódzki pod wzgl~dem długości dróg 
bitych pierwsze zajmujij,cy miejsce w guber
ni bogactwo tych dróg zawdzięcza tej oko
liczności, ie mieszkatlcy ~min wiejskich widząc 
bezpożyteczność. szarwarku w naturze jaki każ
dy corocznie ponosił na reparaeyją dróg drugo
rzędnych, z inicyjatywy zwierzchności powiatowej 
zamieniali go na gotówkę i fundusz ztąd osiągany 
obracali nu budOWli) szos, a następnie wyjednywa
li zezwolenie władz na utrzymywanie taldch 
dróg kosztem funduszów drogowych gubernial
nych. Pożądanym by przeto było, aby środek 
ten znalazł i u nas zastosowanie i aby przede
wszystkiem bez zwłoki cza,u przy5tąpić do budo
wy szosy z Brzezin do Koluszek, a nastli)pnie po
łączyć ją z szosą Kalisko-Fabryczną w Stryko
wie. Tym sposobem i dalsze miejscowości w oko
licach Strykowa, zyskałyby blizką, kommunikacyję 
z linijami dróg żelaznych, gdy dziś komunikują się 
z niemi aż przez Jjowicz i Jjódz. 
Dodać jeszcze muszę, że droga od Brzezin do 

Kol uszek jest pocztow.! i ŻE: już to samo przema-
wia za koniecznością budowy szosy. B-i. 

--0--

Z sądów. 

We w~ześlliu 1894 r. właścielowi majątku Dzie
rząz na powiatu łódzkiego Lucyjanowi Zabierzow
skiemu udzieloną została przez oddział łódzki Ban
ku Państwa pożyczka w ilo ści rs. 1200 na 9 mie
sięcy pod zastaw zboża, a mianowicie zyta 4350 
pudów i gTochu 580 pudów. W listopadzie - od· 
dział Banku miał się dowiedzieć, ze Zabierzowski 
młóci i sprzedaje zastawioue zboż e wbrew prze
pisom o ndzielaniu pozyczek, wobec czego był wy
delegowany pomocnik buchaltera Kotikow, który 
przybywszy do majątku i znalazłszy większą część 
zastawionego zboza sprzedaną, sporządził o tem 
odpowiedni akt, poczem zarządzoną została sprze
daz zastawionego zboża, z której na pokrycie 
dłtlgU bankowego otrzymano tylko rs. 686 kop. 50. 
Oprócz tego uformowano Zabierzowskiemu spra
wę karną za roztrwonienie za~tawionego zboza 
z art. 1681 kod. kar.-Sprawa ta była sądzoną 
w drugim wydziale kal'llym tntejszego sądn okrę
gowego w duiu 21 października 1897 r. Po prze
czytaniu aktu oskarżenia, Zabierzowski dowodził, 
ze winy z jego strony nie było; pożyczka bowiem 
była udzieloną na czas miesięcy 9-ciu, a Bank po 
upływie zaledwie 2 miesięcy przysłał do majątku 
p. Kotikowa, który będąc źle usposobionym do Z. 
robił mu szykany. Zboże obciąźone pożyczką nie 
było sprzedawane, z wyjątkiem kilku korcy ua za
płacenie podatków; Kotików tymczasem przystąpił 
do gospOdarowania w majątkn usuwając zupełnie od 
udziału w niem Zabierzowskiego; sam kazał młó
cić zboże i od ręki sprzedawał nietylko zastawio
ne zyto i groch, ale i kilkaset korcy kartofli i to 
nie przez licytacyję ale sposobem gospodarczym i po 
cenach prllez siebie ustan:.lwianyeh. Tym sposobem 

der I dał Polakom w r. 1815 bardzo liberal
ną konstytucyję· 

"Polska pod skrzydłami Rosyi pozbyła. się 
anarchii i niszczących wojen napoleońskich_ 
Rolnictwo, h,łDdel, nauki i literatura poczęły 
się szybko rozwijać."Polska-jak mówi jeden 
z pisarzy polskich tej epoki,--była szczęśliwą 
pod każdym względem". , 

"Mimo to Polska nie miała jednej rzeczy, 
której nie mógł zrzec się odrazu naród, ży
jący długo samoistnie, t. j. niezależności na
rodowej. W starej stolicy polskiej stał gar
nizon rosyjski, w Zamku Królewskim mie
szkał namiestnik rosyjski, a tymczasem z 
każdego kąta Warszawy, z tych wszystkich 
kościołów, starożytnych pałaców i pomników 
wyglądała starozytność, zgrzybiała, marząca 
o wielkości Rzeczypospolitej!.. O tern mówi
ły tradycyj e, opowiadały dzieje, śpiewała 
poezyja narodowa ... Cóż więc dziwnego, że 
zapalny, wrażliwy naród pogardził korzy
ściami materyjalnemi, zapomniał o rozsądku 
politycznym i powstał przeciw panowaniu 
obcemu, p0mimo całej jego łagodności i ludz
kości. 

"Po bohaterskim uporze powstanie zostało 
pokonane i Polska utraciła swą konstytucy
ję. Po trzydziestu latach, pod wpływem ogar
niającego całą Europę ruchu narodowego, 
wybuchło nowe powstanie, jakkolwiek o wie
le słabsze. 

oM 45 
doprowadził majątek do zupełnego upadkn albo
wiem Zabierzowski na całą zimę został bez korca 
kal·tofli i ziarna zboza na potrzeby domowe i na 
ordynaryj Q dla ludzi. 

Oprócz tego oskarzony przedstawił świadectwo 
Banku i rachunki, z których widać, że cały prawie 
dług bankow~ został zapłacony, albowiem podług ra
chuuku łódzkIego oddziału Banku z d. 21 lutego s. s. 
1896 r. za .Ni 4694 IV idać, ze Bankowi należało sie od 
Zabierzowskiego 1) llOŻyczki rs. 12002) wydatki za 
spl'awdzenie, za dozór, i za młóe.eu ie zastawionego 
zboża 1's. 330; 3) zapłacenie zaległości w podat
kach rs. 51 k. 94; 4) wydatki za sprzęt w 1895 r. 
i za młóceuie rs. 109; 5) asekuJ'acyja rs. 5 k. 13; 
razem 1696 rs. 7 k. 

Na rachunek tej sumy, Zabierzowski, za kwitem 
Nr 11851 wniósł do Banku Państwa <I (15) maja r. 
b. rs. 850 kop, 50, wzięto od niejakiego Ditbere
nera tytułem zadatkn na zamierzoną sprzedaż ma
jątku Dierzązny; sprzedazy tej jednak, z pOWOdu 
procesu z Bankiem, do skutku doprowadzić nie 
mógł, z wielkiemi dla siebie stratami! Dalej Zabie
rzowski objaśnił, ze wskutek nieprawncj akcyi 
Banku, pozbawiony zboża i kartofli na ordynaryj e 
i zasiew, nie mógł da)~j gospodarowai: i majątek 
został sprzedany przez licytacyję, a Zabierzowski 
wyszedł z niego absolutnie bcz niczego i obecnie 
utrzymują go tylko znajomi i dawni przyjaciele. 
Sąd po wysłuchaniu wniosku prokuratora podtrzy

mującego oskarżenie i powyższego objaśnienia Za
bierzowskiego-po krótkiej naradzie ogłosił wyrok, 
mocą którego Zabierzowski na zasadzie p. 1 
771 U. P. K. został uniewinniouym. 

--K:.1I--

Od Rady Towarzystwa Dobroczyności 
dla Chrześcijan w Piotrkowie. 

W celu roz poznania i zatwierdzenia planu 
i kosztorysu na dom dla Towarzystwa, odbe
dzie się w dniu 2 (14) listopada 1'. b. o gó
dzinie 3-ej po południu w lokalu Taniej 
Kuchni nadzwyczajne Ogólne Zeb1'anie Człon
ków Towarzystwa. Ze względ u na ważność 
przedmiotu, należy mieć nadzieję, iz Człon
kowie w terminie tym zbiorą się w dosta
teczn~j liczbi~; w razie b~wiem przeciwnym, 
powtorne Ogolne Zebrallle zwołane bedzie 
na d. 16 (28) listopada r. b. i wtedy juł de
cyzyja stanie się dla Towarzystwa obowią
zującą, bez względu na liczbę oLecnych 
Członków. (2-2) 

-------C>-------

Z Miasta i Okolic. 

-- D .... k ~ulłlea·1I "Gwiazdkowo-Jubi
leuszowego" rozpoczęliśmy już; prosimy 
przeto wszystkich, którzy zastrzegli sobie 
bądź ustnie, bądź piśmiennie, zarezerwowa~ 
nie miejsca dla ich artykułów rekłam i 
ogłoszeń, o spieszne nadesłanie t~ kowych. 

"Społeczeństwo rosyjskie przestraszone te
mi dwoma powstaniami, z łatwo zrozumiałe
go uczucia samoobrony, zażądało zastosowa
nia do Polski środków represyjnych. Po su
rowem ukamniu uczestników rokoszu, cały 
naród polski poddany został ograniczeniu 
swych praw. Polacy nietylko nie mieli przy
stępu do urzędów, ale pod względem majatko
wym byli ograniczeni; cały zamieszkany 
przez nich kraj pozbawiony został tych in
stytucyj, które posiadały inne gubernije 
i poddany został pod wyjątkowe przepisy 
administracyjne. Tym sposobem powstało 
to polożenie, które do dziś dnia istnieje 
i które czyni Polaków pal'yjasami w ziemi 
rosyjskiej. 

"Całkiem inaczej ułożyły się losy Pinlan
dyL Zaludniający ją Tawastowie i Korel
czycy nigdy nie posiadali niezależności po
litycznej, nie mieli ani historyi, ani cywili
zacyi własnej. Nie był to naród ale naro
dowość, podobna do tych, jakie dziś jeszcze 
zamieszkują północ i wschód Rosyi, do Mor
dwy, Zyryjanów i Czeremisów, podobna do 
tych licznych plemion fińskich, które oddaw
na zniknęły z powierzchni :(iemi, pochłonie
te przez Wielkorosyjan. Szwecyja w r. 1809 
po niepomyślnej wojnie odstąpiła Rosyi Fin
łandyję. W traktacie pokojowym w Frid
richsham powiedziano: 
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- P. ~Ial'yjan Lutosławski, inżynier dzi i przypumina, bo to jest jej obo· mieszkającego za tunelem dr. żel., (tuż za 
z Warszawy, na zasadzie udzielonego mu wiązek. mostem w stronę Szczekanicy), niejakiego 
z ruinisteryjum pozwolenia, w dniu 4listopa- - Z wiosną, o ile słyszymy, ruch bu- Szymona Goldberga, trudniącego się wyro
da 1'. b. odbył próbę telefonowania po d1'lltach dowlany w mieście nasze m jeszcze bar- bem szczotek. Zabrano mu 2 futra, 4 srebr
telegmficznych między Piotrkowem i Łodzią. dziej się rozwinie. Place przy alei Ale- ne lichtarze, 3 srebrne kieliszki, złota bran-

Pró ba dokonaną została w kantone poczto- ksandryjskiej i ulicy Bankowej znajd ują soletkę, 3 złote pierścionki i t. p. i wogóle 
wo - telegraficznym piotrkowskim, wobec już teraz chętnych nabywców, którzy kupu· zrobiono szkody na rs. 400.-Tej samej no
urzedników kantoru i trzech członków ko· ją je z zamiarem stawiania nowyeh domów. cy, ci sami prawdopodobnie złodzieje okradli 
mltetu "telefonicznego połączenia Piotkowa Mamy nadziej9, że zabudowaue one będą jednego z urzędników, mieszkającego 
z wy bitniejszymi ogni~kami przemysłu i han- trochę inaczej niż dotąd; że nowe kamienice w wązkiej uliczce, prowadzącej z rynku do 
dln(4. A chociaż odległość dwóch, chwilowo będą miały te wszystkie wygody jakich brak kościoła popijarskiego. Tu zabrali wszyst
poląezonych stacyj wynosi 63 wiorsty, starym; a więc szerokie i widne przedewszy- ką pościel i ubranie, zrobiwszy szkody na 
a drut telefoniczny do próby użyty, jako za- stkiem schody, zlewy tak urządzone, aby na- 300 rs. 
wieszony na wspólnych słupach z innemi sza miła słuzba nie mogła w nie sypać tylko - Zmiany w duchowiel'astwie. Admi
drutami, do użytku kolei żelaznej przezna- wlewać; wreszcie zaopatrzone zapewne zo- nistratol' ks. Józef Jamiszewski przeniesio
czonemi, ustawicznie znajdował się pod staną w spiżarnie, wygódki i łazienki, no- ny został do parafii Czarnocin w pow. łódz
wpływem licznych aparatów telegraficznych i oświetlenie gazowe! Zdaje się, iż istotnie kim. 
i telefonicznych jednncześnie pracujących na to si<i zanosi-i tego to właśnie boją się Wikary jusze parafij: Dlutów ks. Jan Wa
wzdluż tejże kolei-próbcL 1lclalcL się znako- niektórzy starzy nasi posesyjonaci. Niech licki i parafii Borowno w pow. nowo-radom
micie. Wkrótce p. Lutosławski ma odbyć się jednak uspokoją i uznają swoją bez- skim ks. Szymon Rilecki przeniesieni zostali 
nową próbę, dostępną dla szerszego grona silność. Postępu i wymagau czasu nikt jeden na miejsce drugiego. 
osób interesowanych. Mamy nadzieję, że jeszcze nie zatamował!.. - Rangę radcy honorowego otrzymał p. 
starania o stale, tanie i ze 'Wszech mim' - Zeol'auie ogólne. Dziś o 3 popolu- o. radcy rządu guber. piotrkowskiego p. Za-
1tpJ"agnione połączenie telefoniczne wybito dniu w tutejszcru Towarzystwie kredy to- tajewicz. 
t\lejszych miejscowości naszego kraju, w nie· wem miejskicul odbędzie się nadzwyczajne - ~a lic)"tacyi za zaległość rat Tow. 
dalekiej przyszłości uwieuczone zostaną po- zgromadzenie ogólne, zwolane w celu skom- Kredytowego, dobra Wólka Prusicka z pow. 
myślnym skutkiem. Względny pośpiech, pletowania członków Dyrekcyi, wskutek radomskowskiego, nabyte zostały na rzecz 
z jakim sfery decydujące zaj~ły się już ustąpienia z urzędu Prezesa tejże, p. Ale- księcia St. Lubomirskiego z Kruszyny. 
wszecbstronnem zbadaniem sprawy przez ksandra Babickiego, który przed wyprowa- _ Xowe szkol~' w Dąol'owie G()I'uiczej. 
komitet podjętej, sluży za najlepszą rękojmię dzeniem się do Łodzi, zrzekł się jak dono- Korespondent z Dąbrowy do "Wieku" pisze: 
zasadności powyższego przypuszczenia. siliśmy, kierownictwa tą instytucyją· Jakkolwiek robotnicy i oficyjaliści z Huty 

- Co I·obić?. Na zapytania takie od- - "Hel'bata tm'aclI.iąca " druga z rzędu, Bankowej w kopalni "Paryż" najregularniej 
bierune z miasta, na skutek świeżo poruszo- zgromadziła w piękuym lokalu 'l'owarzystwa placą składki na utrzymanie szkół w Dą
nej przez llas sprawy przejazdu przez plant Cyklistów przed tygodniem spore grono browie Górniczej, z braku miejsc wolnych, 
kolei żelaznej około młyna parowego, odpo- osób, a wieczór urozmaicił niespodziewanie połowa ich dzieci z uauki korzystać uie mo. 
wiadamy, co już niejednokrotnie na tern swym monologiem "Ja się nie chwalęu p. gą. 
miejscu mówiliśmy bezskutecznie. Co robić? Lelewicz, który prosto z teatru, ze swego Robotldc'y wię?, w.nieśli w tej sprawie skargę 
Oto zażądać od magistratu zwołania zebrania przędstawienia, podążył umyślnie na salę ba- do naczell1lka gormctwa okręgu zachodnie
ouywateli; niechaj ci spiszą motywowany lową cyklistów. Jesteśmy pewni, że skoro go, który przedstawił takową do zarządów 
protokół, a magistrat niechaj przeszle go ja- nadejdzie adwent, wieczorki te herbaciane fabrycznych i kopalnianych żądając wy jaś
ko stanowcze żądanie miasta do p_ ~Iewesa, staną się zupełnie popularne, gromadząc co- nienia. Odpowiedi brzmiała krótko-brak 
ajenta handlowego ministeryjum komunikacyi raz większe koła znajumych. W przyszłą miejsca; brak szkół. Naczelnik g6mictwa 
zamieszkałego w Warszawie, Zielna Nr 23. sobotę wypada trzecie z rzędu zebranie. niepoprzestając na tern, zwrócił się ponow-

Ta sama droga przysluża interesowanym, - Dowiadujemy się, że p. August Ła.- nie do wyżej rzeczonych Towarzystw, z proś-
jeśli chcą uzyskać bilety pow1'otne, do czego zucki, pisarz hypoteczny tutejszego sądu bą o wybudowa~ie nowych szkół początku
również niejednokrotnie nawoływaliśmy sły- ukręgowego, za pracę podjętą celem hypo- wych na kolouu Huta Bankowa, w Warpie. 
sząc utyskiwanie na brak takich bil etów. tecznego urządzenia Własnego Jego Cesar- Petycja jego tym razem uwzględnioną zo
Ta ostatnia kwestyja zarówno obchodzi Piotr- skiej Mosci majątku Ostrowy (dawniejszego stała. 
ków, jak Łódi, Sosnowiec lub Częstochowę. Kłobucka) zaszczycony został wysokiej war- Dowiadujemy się z protokularnego posie-

Samo nic się nie zrobi; każdy musi sam pil- tości pierścieniem brylantowym, który przy dzenia dozoru szkolnego że, Towarzystwo 
nować swych interesów. My pełnimy nasz stosownej odezwie gabiuetu Najjaśniejszego Huty· Bankowej, na otworzenie nowej szko
obowiązek, przypominając interesowanym Pana przesłany został dla doręczenia p. Ła- ły w swym obrębie, ofiarowało w gotówce 
o powyższych dwóch sprawach, o których zuckiemu na ręce prezesa tutejszego sądu rs. 10,000. Towarzystwo zaś francusko-włos
sami pamiętać powinni; ponad to-nic wię- p. Potułowa. kie kopalni "Paryż", przeznaczyło dla no
cej zdziałać nie możemy bo nie jesteśmy ani - I{ł'adzieże. W ubiegłym tygodniu w~j szkoł~ na kolonii Warpie, bezpłatne po
kupiectwem, ani obywatelstwem miejskiem, z czwartku na piątek wieczorem, pomiędzy mIeszczel1le raz na zawsze. 
ani magistratem; jesteśmy gazetą, która bu- godz. 9 - 10 okradziono ze wszystkiego, Na radzie, między innymi wnioskami, prze-

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~----~~ 
"Gubernije te ze wszystkimi mieszkańca

mi, miastami, portami, twierdzami, wsiami 
i wyspami, jak również ich przynależytości, 
przywileje, prawa będą odtąd własnością 
dziedziczną Cesarstwa Rosyjskiego, do któ
rego nazawsze się przyłączają(4. 

"Pomimo tego, liberalny, kosmopolitycznie 
usposobiony Cesarz Aleksander I, dzięki 
swej wspaniałomyślności, obdarzając wszy
stkich cudzoziemców przywilejami, nadal tak
że Finlaudyi autonomije wewnetrzna. Wsze
lako było to znacznie <muiej od tego, co 
otrzymała Polska. Królestwo Polskie otrzy
mało oddzielny ustrój polityczny z sejmem 
narodowym i wojskami; Finłandyja zaś po 
dawnemu była zwykłą prowincyją, która 
otrzymała tylko pewien samorząd. 

Ale w dalszym przebiegu dziejó\\" role te 
szybkiej uległy zmianie. 

"Podczas gdy Polacy, dzięki właściwej so
bie szerokiej i nie liczącej się z uiczem na
turze słowiańskiej, usiłowali rozszerzyć swe 
prawa, Finnowie ostl'ożni i spukojni zaczęli od 
tego, źe utrzymali przy osobie monarchy ro
syjskiego osobne przedstawicielstwo, t. zw. se
kretaryjat stanu Finlandyi, który jest jedy
nym pośrednikiem w sprawach dotyczących 
Filllandyi. Obcbodząc tym sposobem na
szych mężów stanu, Fiulandczykowie zawią
zali bezpośrednie stosunki z samowładnymi 

Cesarzami Rosyjskimi i upewniając ich o zdwojony żołd w stosunku do swych kole
swej niewzruszonej wierności, poczęli powo- gów rosyjskich. 
li wyżebrywać sobie rÓŻne ulgi. "Nie dość na tern; Fin)adczycy nawet co 

". ., .. do praw osobistycb w lepszym są od Rosy-
Ku ko~cowl ~anowa.D1a ces.aua Ale~sau- jan polożeniu. Korzystają oni z wszystkich 

dra ~I. F~nla?d.yJa posla~ała JUŻ .oddzlelną praw obywatelskich w całem państwie, pod
~dml~l~tla?YJę I .sądowe Illstyt?~YJe, w. k' ó- czas gdy Rosy janie w Finlandyi praw tych 
łych J~zyl{\~m ~lIzędowym był Język. nalodo- nie mają. Otrzymanie nawet przez Rosy ja
wy', sejm, oudzlelny syste:n monet.alUy, od- nina praw obywatelskich w Finlandyi, ogra
dZielny system celny, oddZIelne WOJsko. niczone jest mnóstwem warunków. Finn, 

"Finlandczycy otrzymawszy wszystkie te który ukończył kurs korpusu kadetów w 
pl'Zywileje, potrafili uwolnić się od diwigania Friedrichsham, posiada o wiele większe pra
ciężarów ogólno-państwowych. Podczas gdy wa służbowe, niż wychowai.cy naszych szkół 
Rosy ja trzyma pod bronią prawie 1% swej wojskowych. Rosy janin nie może budować 
ludności, wojsko fińskie stanowi zaledwie kolei w Finlandyi, zarządzać parowcami fin-
1/4% ludności księstwa. Do tego dodać nale- landzkiemi i prawosławny nie może wykładać 
ży, że termin służby w wojsku fińskiem jest historyi w szkołach; praktyka lekarzy rosyj
trzyletni, w ruskiem zaś cztero i pięcioletni; skich jest ograniczona; prawa fińskie nie po
Finnowic sInżą u siebie na miejscu, żołnierze zwalają na wydawanie gazet i pism rosyj
zaś innych narodowości wysyłaui są do od- skicb; nabycie nieruchomości dzięki tysią
dalonych gubernij swego państwa, np. Pola- com formalności, wprost jest niemożliwe. Je
cy do gubernii wewnętrznych, a Wielkoro- dnem słowem, jeżcli polacy są Paryjasami 
syjanie do Polski. Nawet na wypadek woj- w Rosyi, to rosy janie są w Finlandyi o wie
ny wojsko fińskie nie może być wyprowa- le gorszymi Paryjasami. 
dzone po za granicę księstwa. Finlandczyk "Jednocześnie z rozrostem praw i przywi
na utrzymanie ciała dyplomatycznego nie lejów robiła Finlalldyja wielkie kl'oki na
daje ani grosza, a na wydatki Dworu daje przód pod względem ekonomicznym; pusty
stosunkowo bardzo niewiele, czego jednak nie i błota zamieniły si~ na grunta upraw
Monarchowie rosyjscy zrzekają się na ko- ne; drogi żelazne i szosowe przecięly kraj 
rzyść Finlandczyków slużących w naszej we wszystkich kierunkach; linije telegrafi
gwardyi, wskutek czego otrzymują oni czne i telefoniczne dotarły do zapadłych ką-
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dewszystkiem przedstawiono cyfry z ogól
nych wpływów składkowych i okazało się, 
że w latach ostatnich wpływa do kasy gmin· 
nej składek szkolnych z górą 18,000 rs. a po
nieważ na utrzymanie siedmiu szkół już bę
dących, rozchody wynoszą sumę roczną 
15,232 rs. 67 kop. przeto z każdego roku po
zostaje suma około 3,000 rs. do rozporządze
nia czyli obecnie kasa szkolna liczyć powin· 
na w gotówce kapitału zapasowego prze
szlo 19,000 rs. - Z tych to właśuie fundu
szów jak równieź i ofiarowanego przez Hutę 
Bankową, otworzone niezadlugo zostaną, 
w Dąbrowie Górniczej jeszcze d wie nowe 
szkoły dla chłopców i tnecia dła dziewcząt. 

Niezależnie od tego uchwalono, aby przy 
będącej już szkole męzkiej na kolonii Huta 
Bankowa, otworzyć jeszcze dwie nowe kla
sy równoległych oddział0w z etatem dla 
dwóch nauczycieli (każdemu po 680 rs. rocz
nie) i przy szkole żeńskiej również dwie no
we dodatkowe klasy równoległych oddzia
ł6w z etatem dwóch nowych nauczycielek 
każda po 475 rs. rocznej pensyi i na miesz
kanie rs. 180. Posady nauczycielek waku
ją już teraz. Etat nauczycielki ua kolonii 
Warpie, zatwierdzono w sumie 475 rs. rocz
nie. 

Roboty przy budowie nowych gmachów 
szkolnych rozpocząć się mają z wiosną roku 
przyszłego. Okręg naukowy warszawski, 
uchwałę już zatwierdził. 

- l\adzieja kolei Kalisz-Łódź, bodaj 
nawet i wązkotorowej, poruszyła kaliszan 
i serca ich napełniła radością. Bo dla Ka
lisza i jego okolic, każdego typu kolej-by
le tylko ~ projektu w czyn przerodziła się 
jak naj prędzej stanowi istne dobrodziejstwo. 
W sprawie tej "Gazeta Kaliska" pomieściła 
specyjalny artykuł pióra adwokata p. Ry
markiewicza, w którym autor dowodzi, że 
kolej 750 milimetrowa z Łodzi do Kalisza 
przeprowadzona, byłaby uajodpowiedniejszą 
dla potrzeb gubernii kaliskiej. 
. - Samobójstwo. W dzieli Wszystkich 
Swiętych o 9 rano, na stacyi kolei dąbrow
skiej Strzemieszyce, rzucił się pod koła po
ciągu X2 33 maszynista Kazimierz Plenkie
wicz. Nieszczęśliwy żył zaledwie kilkana
~cie minut i prosił przed zgonem aby nikogo 
nie winić, gdyż samobójstwo popełnił z włas
nej woli. Przyczyną rozpaczliwego kroku 
były nieszczęścia osobiste. 

- 1łIOl'del·shvo. We wsi Rochanów w po
wiecie łęczyckim, na granicy nasz~j guber
nii na dom włościanina Józefa Kurowskiego 
napadło trzech opryszków, którzy zbiwszy 
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Kurowskiego i jego żonę kijami, zrabowali 
400 rubli. Rany zadane KUl'-owskiemu były 
tak ciężkie, iż po upływie dwóch godzin 
umarł. Energiczne wystąpienie policyi po
zwoliło ująć rabusiów, którzy, jak się okaza
ło, byli mieszkańcami sąsiedniej wsi. Na
zwiska ich: Kruger, Kitzman i Kelman. 

- N.'pad. W październiku pięciu uie
znanych rabusiów, uzbrojonych w noże i re
wolwery, napadło na mlyn Oskara Gelicha 
w osadzie Gospodarz !lod Łodzią. Stróża 
nocnego Stanisława Przygodzkiego rabusie 
powalili na ziemię, związali i zagrozili mu 
śmiercią jeśli się poważy wolać o pomoc. 
Następnie, zabrawszy Przygodzkiemu palto, 
srebrny zegarek i niektóre przedmioty ze 
stajni oraz szopy odeszli. Nazajutr't powt6-
rzyli napad, lecz stroż posłyszawszy kroki 
przywołał na pumoc ludzi, którzy odstra
szywszy opryszk6w, puścili si~ za nimi w po
goń. W czasie pościgu rozbójnicy ranili 
wystrzałem z rewolweru majstra ceglarskie· 
go Judkę Rybaka. 

- Kanto!' służących. Rząd gnbernialny 
tutejszy wydał pozwolenie p. Wiktorowi 
Lentz na założenie IV Łodzi kantoru służą
cych, przyczem w koncesyi zastrzeżono, że 
Wl'azie jakichkolwiek strat pouiesiony()h 
z winy kantoru przez pracodawców lub słnż
bę, wynagrodzone one zostaną z kaucyi 
złożonej przez p. Lentza. - I dla naszego 
miasta kantor podobny byłby dobrodziej
stwem; ukrócił by bowiem nadużycia, jakich 
dopuszczają się stręczące obecllie służbę raj
furki. 

- Pogotowie I'atunlwwe. Na ostatniem 
posiedzeniu łódzkiego komitetu hygieny 
opracowano ostCltecznie projekt pogotowia 
ratunkowego dla Łodzi, urządzonego na 
wzór Warszawy, Projekt ten w tych dniach 
wysłauo do tutejszego rządu gubernialnego 
dla rozpatl''l.eilia i przedstawienia na za
twierdzenie f)clnośnym władzom. 

- Nowe UI·zę,d~·. W magistracie łÓI}zkim, 
ze wzgl\1du na zwiększający się rok rocznie 
ruch w kasie miejskiej, postanowiono utwo
rzyć od Nowego Roku sześć nowych posad 
jako to: kasyjel'a z pensy ją rs. 16UO, kontro
lera 1'S. 1200, asystenta I'S. tlOO, dwóch kan
celistów po rs. 6no i woźnego rs. 300. 
Oprócz tego postanowiono podwyższyć pen
syje wszystkim dotychczasowym urz~dni
kom. 

- \V spl'8wie politechniki. Niezwykle 
licznie-jak pisze "Kur.Codz." -zgromadzili 
się d. 28 października. na posiedzenie człon
kowie sekcyi technicznej oddziału łódzkiego 

tów i polączyły je z resztą świata ucywili- jest ona bardzo uboga. Ani w nauce, ani 
zowanego. Rezultaty takie, pominąwszy pra- w literaturze, ani w sztuce, ani jedno nazwi
cowitość i oszczędność narodu fińskiego, wy- sko finlandzkie nie opromienia sława wszech
tłomaczyć tylko należy wyjątkowo wybor- światowa, 

nym stosunkiem, w jakim znajduje się Fin- "Anomali.i~ t3 ką tłomaczyć trzeba uiewiel
landy ja w~.ględem Rosyi od czasu przyłą· kiem wogóle umysłowem uzdolnieniem Fin
czenia jej do Państwa Rosyjskiego. Lat kil- nÓw. Kto tylko miał kiedykolwiek jaką 
kadziesiąt z rzędu Finnowie wolni byli od styczność z finlandczykami, tego mimowoli 
pełnienia powinności wojskowej, nie ponosi- uder'l.ał brak w tym narodzie szerszych polo
li żadnycb wydatków na armiję i ogólno- tów, ubóstwo tantazyi, oraz trudności kom
pallstwowe ciężary, obracając wszelkie do- binowania. Rzadkie wyjątki pod tym wzglę
chody na swoje potrzeby wewnętrzne. dem zawdzięczają Finlandczycy znacznej 

"Ogólne wykształcenie Finlandyi zrobiło przymieszce krwi szwedzkiej. Dzięki je
przez ten czas olbrzymie postępy· Wielka dnak fizycznym właściwościom kraju, posia
sieć szkół, począwszy od szkółek elementar- dają oni wiele praktycznej zręczuości, wy
nych a skończywszy na uniwersytecie, po- trwałości, cierpliwości, systematyczności w 
kryla Finlandyję; analfabetów nie ma taru opracowaniu szczegółów i drozbiagów. Dzię
zupełnie. Pnyznając jej z jednej strony ki temu Finlandyja zdolna jest sobie przy
wielki~ postęp,f. na tern polu, ~ie należy swoić jedyuie zewnętrzną stronę gotowej 
~szakze ~ ~rugIeJ s.trony zb'y~eczn~e entuzy- już ohcej cywilizacyi; nie jest ona jednakże w 
J~zr.n0wac S.lę na WI~O~ cywlhz~cy.l finlandz- stanie wytworzyć własnej narodowej, nie da 
kleJ, ~by. l1I~'popełDlac błędu, Jakl.ego dopu- ona ludzkości, ani genijalnycb wynalazków 
SZCZ3Ją Się ]i mlandczycy, spoglądając z gory ani też wielkich d~ieł sztuki. Tern samem 
na iune n.ar?d~ państwu:. O cywilizacyi d.a. można wytłomaczyć zacięty jej upór, skraj
nego kraJU sWJadczy met.Ylko procent umie. ny konserwatyzm i naiwne samozadowo
jących czytać i pisać, ale również stopień lenie". 
udziału ludności w pracy twórczej całego 
społeczeństwa wszechświatowego. Jeśli na 
{)ywilizacyję finlandzką będziemy się zapa
trywali z tego punktu widzenia, wówczas 
będziemy musieli przyjść do pl'zekonania, iż 
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pop. rus. przemysłu i handlu, dla dyskusyi 
w sprawie projektowanej w kraju naszym 
politechniki. Rozprawa była nadzwyczaj 
ożywiona, a glos zabierało bardzo wielu 
uczestllików zebrania, z których głównie pp. 
Wścieklica, Stanisław Silberstein, Starkman, 
Sachs, Malinowski, Lisiecki, Jakubowicz, 
Gerlicz_-P. Silberstein starał się dowieść, źe 
byłoby pożądanem, ażeby politechnik~ za
łożono w Łodzi, lecz reszta mówców odpar
ła argumenty projektodawcy bardzo słusz
nemi uwagami. Sekcyja ostatetecznie uzna
ła, iż dla naszego kraju, w którym przemysł 
fabryczny zdobył sobie poważne miejsce, 
politechnika jest niezbędną, a założenie ta
kiego zakładu naukowego nie może nastą
pić gdzieindziej tylko w Warszawie. Jedno
cześnie sekcyja postanowiła rozważyć na je
dnem z zebrań najbliższych sprawę założenia 
w Łodzi szkoły przędzalniczo-tkacko-far
biarskiej. 

Jednocześnie prawie "Petersb. Wiedom. " 
doniosły, że sprawa założenia w Warszawie 
politechniki została przez Władze wyższe 
ostatecznie zdecydowaną. 

- Towarzystwo cył"listowsko-turysty
cZlle. J. O. Generał-Gubernator warszaw
ski udzielił podobno pozwolenia na utwo
rzenie w Łodzi oddziału "Tow. cyklistów-tu-
1'ystóW" z własnym komitetem. W tym ce
lu ma być zwołane na d. 3 listopada r. b. 
ogólne zebranie członków, na którem będzie 
ukonstytuowany zarząd. 

- Al'tvście - I'zeżbial'Zowi Ludomil'owi 
W ąsowskiemu w Łodzi powierzone zostały 
wszystkie roboty rzeźbiarskie do nowo
wznoszonego kościoła górników w Niwce 
pod Sosnowcem. 

- Kronika ~ypadłcóvv '"\IV gon
bernii. W ciągu m. września 1897 r. było po
żarów 42. W tej liczbie z podpalenia 6; nieostro
ści 8; niewiadomej przyczyny 24; z niedbałego 
utrzymywania kominów 4. Straty wyniosły 369,971 rs. 
Wypadków nagłej śmierci było 36; dzieciObójstwo 
1; zabójstwr l; znaleziono trup dziecka 1; pOI'anień 
śmiertelnych 2; napad l; skaleczeń 6; kradzieży 3. 

---(+>--

Wiadomości bieżące. 

= Co zrobić z miJijonem. Dla ostatecznego roz
trzygnięcia sprawy przeznaczenia, jakie ma otrzy
mać fund nsz złożony przez 100,000 z górą osób 
wszelkich stanów i powołań na uczczenie pamięci 
piel'wszej bytności Ich Cesarskich Mości Najjaś
niejszych Państwa w Warszawie, ma być powoła
ny w drodze urzędowej komitet obywatelski. 

W sprawie tej czytamy w .Stowie:" "Komitet 
wykonawczy z dwunastu osób, mający byu zamia-

IDZIE JESIEŃ. 

Idzie jesień! .. 
Drzewa gubią swoje liście, 
Po nad ziemią mgła się ściele, 
I tak cicho, uroczyście 
Jest w natnrze, jak IV kościele ... 
Cicho, tęskno, bez uniesień 
Idzie jesień ... 

Jesień miła! 
Słonko blade IV chmurach ginie, 
Wiatr zawodzi pieśń tęsknoty, 
Babie lato pasmem płynie, 
Bór ubiera się w strój złoty ... 
Już naturę w sen lUlpiła 
Jesień miła ... 

Idzie jesień!.. 
Serce ludzkie szron pokrywa, 
Duch się ludzki kładzie w trumnę, 
Młodocianych dum przędziwa, 
Młodociane myśli dumue 
Pr./lemijaja bez uniesień ... 
Idzie jesień ... 

Jesień sroga!.. 
Idealuych dum tysiące, 
I marzenia świat pogodny, 
I porywy serc gorące 
Racyjonalizm mrozi chłodny, 
Serce szarpie dziwna trwoga ... 
Jesień sroga! .. 

Roman Jungiewicz. 
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nowany przez Generał-gubernatora warszawskiego 
na przedstawienie komitetu obywatelskiego, będzie 
miał za zadanie: 1) Opracować nstawę Towarzy
stwa opieki nad starcami i nieuleczalnymi płci 
obojga, bez różnicy wyznań, pozbawionymi środ
ków utrzymania, urodzonymi w Królestwie Pol
skiem i przedstawić tę ustawę do zatwierdzenia 
władzy. 2) Po otrzymaniu zatwierdzenia władzy 
zorganizować dwanaście towarzystw, li mianowicie: 
po jednem w kaZdem mieście guberuialnem, oraz 
w Łodzi i Sosnowcu. 3) Rozdzielić fundusz, zło
zony przez mieszkańców Królestwa Polskiego z po· 
wodu pierwszego przybycia Najjaśniejszych Pań
stwa do Warszawy, pomiędzy wspomniaue dwa
naścia towarzystw. Łódzkie i Sosnowickic towa
rzystwa mają otrzymać kazde 1/12 czę~ć zgroma
dzonego funduszu; towarzystwa zaś gubernialne 

żo orzeczeniu kasacyjnem senatu w sprawie o wy- bolewskiego d_ 25 i 26 października. Było 
padki nieszczę~liwe w fabryce ·Cyntenhofskiej. kilkanaście systemów płulJ'ów jako to: Sacka 
w sprawie tej sąd pokoju i zjazd sędziów odmó- S, . B k \KT t, k Oc . l k' .._ 
wiły rozpoczęcia dochodzenia karnego, o które z~tz l et e, :v ~u z. e, egle s lego l wie 
wnosił w swych protokółach inspektor fabryczny.lle mnych. NajWięcej zwracano uwagę na 
Zdaniem bowiem obu sądów, w razie ":J'padków, pług dwuskibowy systemu Sucheniego z Gi
przewidzi~nych wart. 1494 kod. karu. I 129 ust. de! gdyż ten był blizko o polowe t.ańszy 
karnej pok., inspektor fabryczny, w myśl art. 1216 .' ł tk' . b ' ~ '1 
i 1235 Ust. post. karn., mocen jest tylko sp orzą- l ~vytrzym~ . wszys . Je pro y z D,LJ epsze-
dyać protokóły, które nastęlmie, celem rozpoczę- ~l pługami Jednak?wo. Konkurs o~bywał 
cia dochodzenia sądowo-karnego, przekazywać po- sle podług ustallowlOnego programu Jak by
winien władzy. policyjn~j. Wiado.mo~ć o pow~ż- lo'w Gazecie Rolniczej Nr 39: 1) w ziemi 
szem or;eczenm kasaCYj nem podaje Nr. 70 .JUl'Hl. bIJ.rdzo kamienistej i nowinie po wycietym 
Gazet y_ d b l' 2) I' ł b k" b' ę owym eSIe; w 1'0 I g ę o le) na ura-

licytacyje W obrębie gubernii. 
z pozostałej reszty część, odpowiadającą liczbie ---
mieszkańców każdej gubernii. EU1l!lusze powyższe - 28 października (9 listopada) w Piotrkowie 
nosić mają nazwę .kapitałów wieczystych Imienia na placu Aleksandrowskim na sprzedaż zegarka 
Najjaśniejszych Państwa" i nie będą mogły być złotego, bransolety, kolczyków i t. d., od snmy 
użyte na potrzeby bieżące towarzystw. Do wyso- 2751's. oraz powozów, od Bumy 2201's. 
kości połowy fundusz, przez kaMe Towarzystwo - 18 (30) listopada w majątku Chociw w pow. 
posiadamy, moze być użyty na budowę i urządze- łaskim na sprzedaż zyta, owsa, kouiczyuy ezerwo
nie przytułków; (lruga połowa będzie umieszczona nej, grochu, seradeli, łubinu, żrebiąt, jałowizny 
w papierach publicznych, od których odsetki wraz i krów, od sumy 5175 rB. 
z inncmi dochodami towarzystw, będą obracane na _ 10 (22) listopada w magistracie m. Piotrko. 
cele, wskazane w § 1 niniejszego regnlaminu." wa na 3-ch letnią dzierżawę prawa wydobywania 

= Projekt nowej ustawy wekslowej jest przed- piasku w IV okręgu straay leśnej Dąbrowa, od su
miotem bardzo ożywionycJI rozpraw w sferach na- my 250 rs. rocznie. 
szych handlowych. Między innemi np. nowa usta- -- 29 pażdziel'llika (10 listopada) tamże, na res
wa wymaga, aby weksle niezapłacone w tenuiuie tauracyje aresztu policyjnego od sumy 2361's. 78 k. 
zaehowywały całkowitą możność obrotu, jak przed in minus. 
protestem. Nadto, weksle niczaprotestowane w ter- - 11 (23) listopada w urzędzie powiatu często
minie właściwym bgclą miały własność papieru chowsldego na dostawę w ciągu 1898 r. artykułów 
procentowego w stosrtuku 6 od sta rocznie. żywności i innych produktów dla szpitala N. Maryi 

Dalej nowo-zaprojektowana ustawa wekslowa Panny w Częstochowie, za ogólną sumę 2228 rs. 
pozwala na poprawki ., tekście, byleby takowe 46 kop. 
na tym samym wekslu omówione były przez wy- - 10 (22) listopada w urzędzie p-tu Łaskiego na 
stawcę. Pl'zytem wszystkiem zaś nowa ustawa reparację uszkodzonych bruków na starym rynku 
znosi specyjalny papier wekslowy ostęplowany, nie w Pabiauicach, od sumy 1841's. 45 kop. in minus. 
uwaluiając wszakże weksli od podatku stemplo- - 10 (22) listopada w magistracie m. Piotrko-
wego. wa na kouserwacyję w ciągu 1898 r. dróg szoso-

= Ważna kwestyja obsadzenia posad monopolowych wycIJ na teol'ytorjum m. Piotrkowa, od sumy 342-1 rs. 
w Króle8twie Polskicm, porUlIg powziętych przez 90 kop. 
• Kraj" informacyj weszła w następującą fazę. Jak - 13 (25) listopada, tamże, na dostawę IV ciągu 
wiadomo, postanowiono w Petersburgn, aby posa- 1898 r. artyknłów żywności i produktów dla szpi
dy te ndzielauo \v całem państwie zasłużonym tala św. Trójcy i żydowskiego , a także Domu 
podoficerom, którzy przesłużyli po nad lat 5, w cha Schronienia starców w m. Piotrkowie. 
rakterze instruktorÓW. Zasada ta musi być za- - 28 pażdziernika (9 listopada) w urzędzie gub. 
stosowaną w Królestwie Polskiem, ale na wniosek piotrkowskim na dostawę w ciągu 1898 r. artyku
J. O. księcia Imerytyilskiego obowiązywać ma łów żywności dla aresztantów więzienia łódzkiego. 
z tern zastrzeżeniem, że kandydaci mnszą być miej - 22 grudnia;(3 stycznia 1898) w sądzie zjazdo
scowego pochodzenill i że w takim tylko razie bę- wym w Piotrkowie na sprzedaż nierrlchomości, po
dą mieli prawo otrzymywania posad w monopolu, łożonej w temże mieście przy ul. Gieorgiewskiej 
jeżeli po nkończeniu służby wojskowej przemiesz- pod M 455 polic: i 523 hypot. od sumy 1500 rs. 
kają przez pewien czas na wsi i otrzymają świa-
dectwa moralnego prowadzenia się. 

= Wyjaśnienie senatu. Departament kasacyjny se- PRÓBA PŁUGÓW DWUSKIBOWYCH. 
natu świeżo wyjaśnił, iż inspektorom fabl'!fcznym ---
służy prawo samoistnego, niezależnie od policyi, Stosownie do postanowienia Sekcyi rolnej 
wytaczania spraw karnych o nieszczęśliwe wypad_- W Warszawie, odbył sie, konkurs pługów 
ki w fabrykach i zakładach przemysłowych. Wy 
jaśnienienie powyższe mieści się \T z~padłem świe- dwuskibowych pod Sochaczewem up. Gal'-

czysku z siłomierzem; 3) przyorywanie na
wozu; 4) przyorywanie łubinu. 

O tem będzie spJ'awozdanie Sekcyi Rolnej. 

Ruch pociągow na stacyi Piotrkow, 
I G. I i1I. II 

2 30 ~ 
2 35 J w lIocy. 

do Granicy: 

N 1 Kuryjerski f przycIJ. 
(2 klasy) \ odcllod. 

Ni! 5 Pospieszny {przYCh. 
(3 klasy). odchod. 

J,. 9 Osobo,,·o- {prZYCh. 
poczt. (3 kI.) odchod. 

1t.1! Osobowy {prZYCh. 
-('ł'f 3 klasy) odchod. 

4 13 l} po połn-
4 23 duiu. 
9 21 } 9 31 rano. 

10 53 } wieczo-
11 3 rem. 
12 15 } 

I 
12 25 ' w połudn. 
4 20 l} I 4 45 rano. 

M 15 Osobowy {~~~t~~·. 
NI 51 Osobowy {PI'ZYCh. 

(2,3 i 4 kI.) odchod. 
do Warszawy: 

Ą~ 2 Kmyj erski f przych. II 
(2 klasy). \ odchod. '\ 

:1\. 6 Pospieszny, przyell. I 
(3 klasy). lodchod. II 

ro 10 Osobowo- {prZYCh. 
poczt. (3 kI.) odchod. 

M J 4. Osobowy {P\'ZYCh' j 
(2 i 3 klasa). odchod. 
. 16 O b - {prZYCh. :1\. dO Ow) odchod. 

j\. 52 Osobowy {prZYCII. I 
(2,3 i * kl.) odcbod. 
Pociągi miejscowe 

J\H 71 Do Piotrkowa przy
chodzi z V\'arszawy I 

oM 18 Z Piotrkowa wy
chodzi do Warsz. 

3 
3 
1 
t 
5 
5 
8 
8 

11 
5 
4 
5 

9 

8 

4 
} W nocy. 9 

32 II } w l1?łu-
42 dllle. 
49 } !Jo połn-
57 dniu. 
13 } rano . 23 
30 w nocy. 
55 rauo. -
46 ~ 
6 J 

rano. 

20 w nocy. 

15 wieczorem. 

...... Poleca się pier'ws~O'ł'~~dny 

...- a tani HoteZ AngieZski 
w mieŃcie O~t:stochowie, w błizkości 
dworca kolei żelaznej. 

o G Ł o s z E N I A. 
KSI"ęgarnl"a Aku.szery:jny zak~a~l W Lublinie b. r. o~al·ty będzie w sier-

prywatny akuszerki W. D. PrzYJmuJe pnlll 

I. K O S S A KOli S li: I ~~r~~a~~~:!zYp:t~'!e~~j~~;~l, z~l;:i~~j ~rJwatn~ rlnm zrlrnwl'a Bu ffwiuztlkf/,! 
Sosnowiec dyskrecYI, zaopatrzony w utensyhJa za- Uu U U Przedmioty artysty<'znej wartości: 

• bezpieczające zdrowie chorych. Poko- Selenity, kamienie uralskie, zabawki 
Materyjaly piśmienne I rysun- je oddzielne i wspólne, cena przystępna. dla nerwowych i umysłowo chorych. i meble bambusowe sprowadziła 

kowie. (52-1) Królewska 31 wprost Saskiego Ogro- Zgłaszać się: Lublin, Dr. Wł. Olechno- 1. 1IP~TJA 
du w Warszawie. wicz ordynator oddziału umysłowo-cho· JoJIl 

Naucz~ci~l TrJc~w 'Wit AD Z I t li:; _r_y_C_h_p_rZ_y_. _S_Z_Pi_t_al_u_Ś_-_g .... (_l~_~_in_~_:;..)n_te_g_o_'_ 1 w~~:rDJfs~~~!t~~:~~d;~:j\~,I~~7.~a. 
Udziela lekcyj w swej sali i w do- tt . . Zysman, krawiec damski J d d' (W

7

-

1
) . 

mach prywatnych, dzieciom od lat pracownia obUWia est o spl'ze a1l13 warszawJe 
OŚ?Jiu i dorosłym osobom ... U~ica Mo- męzkiego, damskiego i dziecin- (dom Krygiera--wprost gimn. żeńsk.) przy teatrze 
s~lewska d~m ~-go ~~ghllsklego ~-e nego, która z dniem 1 października Płaszc~e, okryc.ia, rotundy, pokrycia RE~TAURA~YJA 
pIętro. Przyjmuj ę u SIebIe od godzllly otwartą została w Piot/I'kowie,w do- na futra l wszelkie tego rodzaju sezo-
H-ej z ran:! (lo 6-ej wieczol·em. m~t p. Ada1nezyka przy ulicy Mo- nowe roboty wykonywa najdokładnicj 

Aleksander Brelewski skiewskiej-polecając się z swym to- i najsumieuniej, tak ze swoich jak i z 
warem względom Szanowuych Pań i Pa- powierzonych sobie materyjałów 

Nauczyciel Ta1lc6w nów, zapewnia najsoleuniej, że potrafi Z k' d k' 
(0-1) z Wa1·szawy. za~ollć uczynić w~el~im, najwysz~- ysman, raWleC ams l piel·wszor'l.~~ln.a z kom~ortem urzą-

2 t k 
~ 4 '1 kauszy~ lcll wyma.,amom .. Ceny baJ- . .., dzona. " rejSCle wspullIałe 2 sale 

o , &fZy ł ~ S nS~flJ dzo umiarkowane. ~IaterYJał ~vyboro- (dom Kryglera- wprost glmn. zensk.) jc! O' b' ,t" k . t·! k ~ 
, . Ul U wy. Robota na termm. (02-2) (10-5) V:"a Ine ow, omolne anIe, on 

trakt na 7 lat. Monopol na spl'ze-

maszynowych Leser i Łukowicz daż kieliszkow~ przyznany. Wy-
, ruagalue teraz D,OOO rs., reszta na 

zdolnych w swym zawodzie, znajdzie 13I'O'ItO TECHnICZNE I DOM HAnDLOWY wypłaty. - Oferty poste-restante 
stałe zatrudnienie w fabryce maszyn W Warszawie, Włodzimierska 16 Warszawa dla Nr. 65640. 
w Mijaczowie. ·St. dr. ze!. Myszków. (l-l) (WBO. 6180) 

(4-1) posiadają na składzie i polecają po przystępnych ccnacll: 
----------....:...-..:...-- Mot.ory gazowe i naftowe słynnej angielskiej ł'abryki Braci Crossley 

Y WAZ· \\f~ Y w Manchester. Tu.rbiny parowe i turbo - dynamo maszyny. Lalupy 
• .lltW • elektryczne łukowe i żarowI'. Rury lane i kute, gazowe oraz łączniki 

do tychże, tudzież kan:i1izacyjne i wodoch!gowe przybory. Gu.lIlo'\-ve 
ł lekcyj Tańca! 

MYDŁO z .Kurzego ziela" I. OKlC'A 
wynalazku ks. Kneippa 

rozpowszechni niebawem w Cesarstwie 
i Królestwie Polakiem firma 

wyroby Petersburskiej Fabryki. Pasy skórzane i sierściowe. 'Węże Udzielam u siebie i w domach pry
parciane Bronz-fosfor metal biały. Stal narzędziowa, Pilniki Atkinsa watnych 

w Szeffieldzie. 

Zyg. Mamlok w Sosnowcu. 
Dostawa wszelkiej armatury i artyknłów technicznych. 

(W. B. O. 5613) (12-4) 

Aleksander B1'elewski 
ulica .Moskiewska "-dom Flattau3. 

(2-2) 
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Przeszło 100,000 artykułów, 
6000 rysunków: 

60 Mapp geograficznych. ______ 11 

TYDZIEN 

Wydawnictwo NAJWYŻEJ Zatwierdzonc[o Towarzystwa 
S.Orgelbranda Synów. 

Z dniem l Listopad.a r. b. rozpocznie wychodzić: 
W NOWE M OPRACOW ANIU. 

S. O r g e l b r a n d a 

~ 45 

Przeszło 100,000 artYKułów, 
6000 rysunków, 

60 Mapp geograficznych. ------
Encyklopedyja Powszechna 

z ILLUSTRACYJAMI I MAPAMI GEOGRAFICZNEMI. 
Encyklopedyja wychodzić będzie zeszytami dwuarkuszowemi, co tydzieI'l zeszyt. 

Cena zeszytu w Warszawie kOI" 20, w Cesarstwie i na Pl'owillCyi kop. 24. 

I :Nadsylający p"zedplat~ za 10 ~es~ytów wpro ... t do Ad'lll,i- I ZESZYT 
nistracyi kos~tów pr~esylki nie pono ... ~q. '.J 

S. Orgelbranda Encyk'opedyj~ 12-tomowl! dawnI! przy nabywaniu nowej przyjmujemy w cenie rs. 4. kop. 20 
••••••• lii Dzieło całe ukoń.-:zone będzie w ciągu 4 do 5 lat.-Prospekt na żądanie wysyłamy. 

ZESZYT 

kop. 20 . 

Prenumeratę przyjmują: Administracyja Krakowskie-Przedmieście 66, oraz wszystkie księgarnie. 
(W. B. O. 5968) (3-2) 

Wieczory artystyczno-literackie, 
edyn y podręcznik do nauki deklamacyi, bogaty zbiór wyborowych mono
ogów, dyjalogów, poezyj, różnych utworów, do wygłaszania z estrady i na 

zebraniach towarzyskieJl, przepisy użycia i hygieny głosu. 
Cena 1's. 1-

Składy główne: w księgarni Gebelhnera i Wolffa i u autora-wydawcy dzieła 
Karola Hoffmana (Warszawa, Browarna 20, mieszko 27). (3-3) 

Ceny oznaczono wraz 
z opłat~ celn~. 

Zegarki męzkie ce
na 10 rs. z mecha
nizmem niklowym 

i 3 kopertami. 

PodWÓjna dewizka 
męzki a fS. "Re

form". 

~o\Voś,,! ..... ...r Nowość! 

"Befol"'III,"' ~egary gwiazda 
Norwich Watch Company 

Ceny oznaczone wraz z opłat~ ce'n~. 

Zegary .Reform" wyrabiane bywają z nowego 
specyj alnego metalu, tak imitującego złoto, ze na
wet specyja!i ści odróżnić ich nie zdołają od szcze
rozlotyclJ. Dajemy gwarancyję na zegarki .Reform" 
iż nigdy nie stracą pozoru szczerozłotych. 

AnkrolYY antimagnetyczuy mechanizm zegarków 
"Reform" urządzono tak dokładnie, że mozemy je 
najspokojniej polecić osobom, które żądają zegar
ków idących punktualnie. 

W Austryi zeg'lrki te uzywane są przez lekarzy, 
oficerów, urzędników i służbę kolejową. 

Do każdego zegarka dodaje się trzechletnia gwa
rancyja na piśmie. 

Zegarki damskie "Reform" z 3 kopert mi gusto· 
wnie grawirowane po 12 rs. 

Damska dewizka "Reform" 3 rs. 
Obstalunki czynić można po rosyjsku. 
Zamówienia załatwiane są po nadesłaniu pienię-

dzy lub przez zaliczenie. 
Adres: Antoni Rix et Rruder, Wien, II. Prater

strasse 37. 

Firma istnieje od r. i na wicIu wystawach otrzymała pierwsze nagrody. 
Ostrzeżenie. Wyroby oryginalne opatrzone są marką "J. Rix". 

(8-8) 

~** Dla Kaszlących i Osłabionych, *~:Iot 

i( !KSTfł/tKT I K/tftM!LKI ~ 
~ "LELIW A" ~ 
~ Opatrzone marką fabryczną, zatwierdzoną przez Depar- łt 
""ł\ tament Handlu i Przemysłu Nr. 15426/1121. ~ 

~ Wyłączna sprzedaż w Aptekach i Składach Aptecznych, ~ 
i( (WBO. 5214) (10-7) )ł 

~~~~ Dla Kaszlących i Osłabionych. ~~~'Pf.. 

I BIURO KOMISO-WE UNGRA. 
Warszawa, Krak.·Przedm. 9. Stale posiada na składzie nowe i używane: 

Biblijoteki dębowe, orzechowe, ma- Meble salouowe i fantazyj ue. 
honiowe. Obrazy i dzieła sztuki. 

Biurka męzkie i damskie. Otomany jutą lub dywanem kryte. 
Dywany perskie, bucharskie, fran- Słupy drewniane i stiukowe. -ł 

cuzkie i syberyjskie. Stoły dębowe, orzechowe, czarne. ~ 
Ekrany mahoniowe. Szafy dęhowe, orzechowe, maho- O' 
Fortepiany i pianina. ni owe. ~ 
Kredensy dębowe, orzechowe, ma- Szkło i porcelana. ~ 

honiowe. Tualety orzechowe, mahoniowe. !D 

I 
Krzesła dębowe i gięte. Umywalnie orzechowe z blatall!i 
Lampy stojące i wiszące. marmurowemi. 
lustra czarne, dębowe, orzecho- Zastawy bronzowe na biurka. 

we, złocone . ~ydle dębowe. 
Łóżka orzechowe, maIlOniowe lyrandole i kandelabry. 

i zelazne. (W. B. O. 5626) (6-2-2) 

C e n y n i z k i e. 

Do dzisiejszego numeru dołącza si~ arkusz 9 powieści p. t. 

OBOWIĄZEK. 
• • • ~ -I.. ~ ~ . • 

. . '. . 

KALOSZE 
Peters burskie 

HERB 

w 

)Iarka Fabryczna. 

TOWARZYSTWA. 
:Na każdy'm kalos~u znajduje .d~ 

, , 
PANSTWA TROJKĄT CZERWONY z rokiem założenia ,,1860". 

Owłt~ LU1łIE I Sl~ CU1łJAN 
W al· ... ~awie~ By'lll,at, ... ka 12, d.or.n :Braci Lesser. - Telefonu 96:. 

Reuaktor i wydawca liirosław Dobrzallski. 
~----~~----~~-:---~-=----~-----UeqaTaHO B1> lIeTpOKoBCKOil: ryGepHcKoil: Tilllorpa!pil1. 



'nlSoJdod łB!ąIe!Mu l:fOMS 0lf.101P.IOJ[ u '!mUuu[!1B.u~d 
!mAUpe!ą 0!S łBMOlfe!do 'B1U!M~ nqon.l ! U.lUM~ P.I'r.pz 
'!yB.l'8d fefoMs Ull1lllfBZ M AuudolfUZ '9UMUP fef ąnlę 
afe!ZpuU łU!m ! ł!0Z.lqO ll[ .A.l<)1lf 'lfazsn.luls 01 łAg 

'uzozsoq o.ld 9Ulsod 
UlJlnI~llJlfo 0!S uł'~zulfu qOAJ<)Pl M 'WO!MZ.lp Ul! OllZp 
-oqopod B1,IUJi\l UłU{OM'r.Z-ZU.mz ęO.ld 'O~ ęOJd -

'll!UUd Z ge!Zp!M 
a!S eoqo zozsoqo.ld e~ '9!mflmZO IpazsM AOl:,?UłS 

'Am!Z WMlm 
lUll '!ue!saf !au Ul aiS a[oq alu ,?al 01 ~alg!q0l! llM!OZ;>U 
'\lU 9!qO.lU a!um a;:,qogz ar. 'a[a!zp'llu mllm u 'Iloqoaz 
00 llam e'Z 9!QOJZ Uł~OlU a!zpaq uupaf 'ąluI\I 'Adalsod 
aUMgd mg!lfun.wPI fgf pod mUł!qO.1Z r.uf llf a,? ',(Z.la!M 
!uud llU qoe!'] alV 'll1·IUM malsaf fa!u oaqoM 0łum lfur 
'me!M e!u 'llr a~ 'mAm !UUd ia!UpOM'llZa!U qO -

"BOlas op UIO!Zpnl 0!S B!UUp'll.lllM q<;lsods 
lUM!zp um ulBm V,1 g,? 'a!u~azooupa[ olll~Am-'s!odsaa 

!ulld aJM!! ~ołz 13{!Ou'llM - aJqo S'P.U 13Z llUI!S-

'13UnS l 
UMO.lpZ yAq zs!sum 'zoułd glU !m olIlAl 'U~O.lp ęnpBJ\I 

~llne.I~!m M<;lUZ glzpag 'aoqo glU O~gl 'glU PlO -
'Bzouldzo.I M<;lUZ 0!S oq "ioamp'a-

69uqooll a!u ap mAq'llł~om 
.kw 'zpe!Mod ZBJal V '13lfS!U~O O~\'HlU!ZpO.1 o{da!o mllł 
-lmzod o.la!dop nl ~9AZOZSO.ll g!M!ZPMU.ld ! al~u!o a!um o 
ęOlll aiS a,?om a?- 'a!UUZU!MAZ.ld anzoep.le!3 gpqs a!ll 
-Ul a!Oa!Mę 'Im ara!U1S! a,? 'aiS mU{ll!Zpa!MOp a!qol AZ.ld 
o.la!dop ! s!odsaa !uud !Zp.le!Ml a!uzs!1łS lfuf ''P.UllM 

L9 -

- 70 -

Czy byście go panie znały?-zapytał proboszcz, 
zauważywszy ich pomieszanie, 

- Znałyśmy go, Robert d'Ancel przedstawił go 
nam i odtąd spotykałyśmy go cz~sto w towarzystwie, 
Bywał tu nawet. 

- A tak, mówiono mi, że to kolega Roberta. 
Wzywano go nawet, Mówił, że na dziś, czy na jutro 
miał nawet umówione spotkanie z tym panem w Tl'ou
ville i że się tam wybierał. On to dał adres brata kapi
tana, jedynego jego krewnego, z którym jak mówią 
od lat wielu był poróżniony. 

- Boże mój! jakie to straszne, - szepnęła Ed
mea, - Więc wtedy, gdyśmy go oczekiwały u Jefferso
nów i żartowały z jego nieobecności, on już nie żył 
może! 

- Kogóż podejrzewają?-spytała Marta. 
- Nic nie wiadomo. Śledztwo w toku. Ale że 

trupa znaleziono przy drodze w kilkanaście godzi!l po 
zbrodni, morderca miał czas uciec. i zatrzeć za sobą 
ślady. Okradziono go zupełnie; zostawiono jednak ze
~arek i pierścionki, po których możnaby się 7.dradzić, 
Ze też to w takim cichym spokojnym jak nasz zakątku 
zdarzyło się coś podobnego. Nie mógł też jechać szosą; 
nie byłby zginął i narQbił kłopotu, 

Marta uśmiechnęła się mimowolnie. 

- Zawsze zdradzał on wstręt do prostej drogi 
i wybierał kręte ścieżki-zauważyła, -dochodził jednak 
do celu. Był to człowiek gwałtowny i gwałtowną zgi
nął śmiercią, Nieszczęśliwy chłopiec! 

-AMOlJOAM a!UZOUM!ZP 'uul1U!mod'llz 'ulnsd OUre{olf mUł 
-lq 'ml1ł'llozod a!qa!o m!u'llz a,? 'OPl1Ji\l 'lluuqoo'{ ZS!ZP!M 
"'a(lsued BU a!um ouuppo ZJ1U[UZBU ! mel o łU!zpa!MOd 
'uunlfa!do o~azsfa!u,?<;ld o~am łlluz uud A.uqs a,? '~!S 0łBZ 
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ale jestem zdania Jessie Jefferson: Bawić się i używać 
świata ile sił starczy, kokietować i bałamucić mężczyzn 
w młodości, ale raz wyszedłszy za mąż, być na dobre 
żoną· 

- To jest życie całe poświęcić jednej idei, za cel 
życia mieć szczęście męża, wyrzec si~ wszystkiego byle 
jego zadowolnić. Wszak tak Edmeo? 

- Jest to mniej więcej to samo. Tylko, że ty 
jesteś romantyczka i entuzyjastka, a ja pomimo, że 
jestem od ciebie żywsza i wyglądam eterycznie, jestem 
spokojniejsza i dużo od ciebie praktyczniejsza, To tyl
ko powiedzieć ci mogę, że małżeństwo uważam za 
rzecz bardzo poważną i że jestem pewną, że będę zu · 
pełnie uczciwą kobietą, Czy ci wystarcza takie wyzna
niewiary? .. 

- Ah! Edmeo! ukochane dziecko moje, gdybyś 
ty wiedziała jak bardzo, jak bardzo cit,; kocham! 

- Patrzcie! ona płacze! Marto, co ci się stało? 
Ah, mój Boże, to ta nieznośna migrena i burzal No śpij 
ui, nie będę ci przeszkadzae. 

VIII. 

Nazajutrz deszcz padał od rana, strumienie wody 
uderzały o szyby, a drzewa uginały się pod s~alejącą 
ulewą. Edmea, która dotąd widziała tylko wieś pogo
dną, nie mogła się oswoić z tym widokiem. Nikt 

Obowiązek. 9 
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z sąsiedztwa nie przyjechał, nie można było wyjechać, 
nie sposób było nawet marzyć o krokiecie lub lawn
tennisie. Pomogła ciotce rozplątać jedwabie, otworzyła 
jakąś książkę, którą zaraz rzuciła i w końcu snuła się 
od okna do okna w zaciemnionych pokojach, wyglą

dając niecierpliwie śniadania. Po śniadaniu ciotka 
usiadła do krosien. Marta z książką zagłębiła się w fo
telu, a EdnJei czas wydawał się nieskończenie długi; 

nic ją zabawić, ani zająć nie mogło i co chwila spoglą
dała na zegareIe 

- To jeszcze nic teraz Edmeo!.. zobaczysz co to 
będzie w jesieni, albo w zimie, gdy drogi zawieje śnieg, 
gdy całemi tygodniami nikt tu nie zajrzy, a my mar· 
znąć będziemy w naszym pięknym pałacu. 

- Cioteczko nie obmawiaj ie naszego ukocha
nego domu-zawołała Marta, wyrywając się z bolesnej 
zaduIUY. - Nie marzniemy tu nigdy, ogień plonie we
soło cały dżień na kominku, książki, dzienniki i illustra
cyje są nam miłą rozrywką. Czy ci zimno Edmeo? 

Mały zmarzluszek, owinięty w mięki biały szal, 
wsunął się w róg kanapy. 

- Okropnie mi zimno. 
:\larta zadzwoniła i wkrótce wesoły ogień zapło-

nął na kominku. Edmea w jednej chwili odzyskała 

dawny humor. 
- Ah! cóż za rozkosz taki ogień! Jak ja za tern 

przepadam. Przypomina mi to dziecinne lata, Moja 
mamunia ogromnie lubiła ogień i pamiętam jak dziś 
kącik za kllminkiem, w którym ukryta przyglądałam 
się jej tualecie. Ali! jaka ona była śliczna! jaka cudo-
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-- Kiedy już o tern mowa, powiedz mi probo
szczu, czy to jest grzechem skupywać stare ornaty. ka
py i t. el., wycinać z nich kwiaty i arabeski i apikować 
je na pluszu i jedwabiu do użytku .. , no do użytku świe
ckiego, na portyjery lub meble? .. 

- Świętokradztwo, pani dobrodziejko! .. święto
kradztwo .. , Czy t.o zaś grzech powszedni czy śmicrtelny 
należałoby się zastanowić; w mojej kazuistyce nie spo
tkałem się z podobnym wypadkiem. 

W tej chwili weszła Marta, niosąc filiżankę mo
cnej winnej polewki, 

- Wypijcie to proboszczu i zostańcie z nami na 
obiedzie. 

Nie mogę dziecko, nie mogę! 
-- Poślę go Franceszki i uspokoję ją. 
- Na nic się nie przydało. Wiesz, że to dziwne, 

co ta kobieta ma jeszcze w tym wieku za energiję, 

Muszę wracać, bo obiecałem jej dowiedzieć się coś 

o tern morderstwie. 
- O jakiem morderstwie'? 
- Nie słyszałyście panie?. Aleź o tern tylko mó-

wią w okolicy. Dziś o .świcie w lesie na drodze pro
wadzącej do "Fontaine de Virginie" znaleziono trupa 
oficera czy kapitana Bel·tolda czy Bertranda! Zastrze
lono go z rewolweru, Śmierć musiała nastąpić wczoraj, 
bo po obiedzie koń jego powrócił do Trouville gdzie 
go poznano, 

Marta blada jak trup; z przerażeniem słuchała 
opowieści, 

Edmea wtulona w fotel, drżała jak listek. 
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